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= Wychodzi we © Wiorki i 
? "Piątki, Prenumerata przyj- 
$ *%*majć się pod adresem: do 
M Wydawcy Tygodnika w 
©" Petersburgu, do Expedy- 
Sevi Gazet Petersburskiego 
z , Poczłańiu, lub do xięgar- 
= ni Smixdina; w Warszawie, 
Iw drukarni Zawadzkiego 
"OT Węckiego i w Biurze 
informacyjnćm; w Wilnie, A 
w xięgarni Zawadzkiego: JE pabi asii HANES 
nadto we wszystkich Pocz- ZE 
Lai ch w pał urzędach. . 
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d (wodzcą I Moskiewskiego' pułka gwardyi, 
: majora 'Krajfstro öm, któr y; S pow odu słabości zdrowia, 
„_uwolnióńy zostajó, stosownie. do własnego ż Życzenia, od obo- 
„wiąsków Dowodzcy”piiłku, 2 zostaiARiEŃ go w dótych- |, 
„seżasowymi charakterze Dowodzcy* Bej brygady” "pieszej 
= gwardyi; Dowodzca Grenadyerskiego pułku *gwatdyi Jen= 
major von Moller 1, Dowodzcą-pułku Strzelców gwardyi; 
5 Dowodzca grenadyerekiego pułku Króla Pruskiego Jener= 
major Nikotajew 1,- Dowodzącym pułkiem grenadyerów 


gwardyi. 


— Przez Reskrypta Cesarskie mianowani Prz 
orderów: 2 Kwietnia, ` S.i Anny 1 „klassy s-koroną, 
Landsgewding Wyborgskiej gubernii Ramsay 1- Dyrektor 
kancelaryi ministerstwa Wojny Rz. R. St.*Briskorn;—Orła 
"Białego: 21 ‘t m. Dyrektor 'Hydrogr aficznego Depo 
"Głównego Morskiego Sztabu Jen.-por. Schubert; SNG i Sta- 
; nisława 2 klas. 2 w m. Pułkownik Preobrażeńskiego 
i «pułku  gwardyi Fligel-adjutant Zgzatjew, i, 980," Sędzia 
= »Najwyższego Trybunału tej Instancyi Królestwa Polskiego 

$ - Józef Faleński. (R.T.) 


Ukazy CESARSKIE, 


Do Rżądzącego” Sen; atu. 


To. Kwietnia, Zostający W, stopniu.  Szernbellana, AR 
Radca Stanu xiążę Dondukow-Korsakotw +, ima, sprawować 
obowiąski Kuratora Petersburskiego. „okręgu naukowego) i 
będzie. pobierał na stół. po 3, 600 rublk iso 
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muje zupełne od służby uwolnienie, ;s pensyą 9000 w. ; 


hrabia 
okręgu Charkówskiego, s pensyą 6,000 r. 
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sPez roskaz dzienny Ces4'RSski miańówani: Dówódzca 
„półka: Strzelców! gwardyi ' Jen.-major Stegelmann 15 Do- | 
na miejsce Jeiktał 


25 tegoż, m. nOA na teraz ;przy, „Dworze. żal 3 
nego. miejsca Lejb- medyk, Radca Tajny Sto/fregen, otrzy- 


27. tegoż. LR Zostający „do, szczególnych. „poleceń: przy , 
Kuratorze. Moskiewskiego. okręgu. naukowego, Radca; Kol. 
"R. mianowany, Pomocnikiem Kuratora, „takiegoż | 
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Cena Roczna: w Ros- 
i syi, s poczłą, a w sto- 
„licy, z noszeniem do 
mieszkań; 50 rub. as. 
Półroczna, 25 r. ass. 
‘Béz poczty, dla odbie- 
boj „aających w” xięgarni 
Smirdina: Roczrąa, 45 
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r. as. Dla Królestwa 
„Polskiego: Roczna, 55 
*r> 'Półroczna , 28 r. 
äss. 


"Maja. 


Do Kapituły orderów. 


| „Zostają mianowani (w liczbie innych) ; ‘kawalerami. orde- 
rów: Ś. Włodzimierza A klassy, 2 Kwietnia, Radca 


| Izby Skarbowej, Wileńskiej, Radca Kol. Zega; Kontroler 
gubernijalny Witebski „8 „klasy, Wojciechowski, i starszy 


leśniczy „Kijowski, Radca. honor, Kedziorowski. Rat 
nisława 5 klassy, 31 Marca, Radcy, Stanu, „Starsi 
RASĄ lazaretów wojskowych: „Kijowskiego. Kozakow- 
ski  Bobrajskiego Sztab lekarz Gliński; 2 Kwietnia , 


Sta- 


Skały powiatowy. Podolski 7 klassy Mżładiencow:;. 


tegoż orderu 4 klassy,, tegoż; dnia, 8 8 . klassy,, Śkąpbni i 


"powiatów: "Pińskiego Czyż, , Ihumeńskiego ; Żurakowski i 
"Sieńskiego Puchi owski;, Radcy. honorowi: Assesorowie. Izb 


Skarbowych, Kijowskiej ‘Linkow, Mińskiej Juraka, 'Podol- 


"skiej" Twardon ski; Sekretarz, Białostockiego Rządu, obwo- 
dowego 2 PRI Łunkiewicz; Dozorca celnej straży 
"okręgu Radziwiłłow skiego Osiecki; Naczelnikowie. stołów 
w Izbach Skarbowych: „Mohylewskićj, Staszewski, Mińskiej 
Kamiński, Kijowskiej Bereźniak i Wołyńskićj, Łogwinow; 
Urzędnicy 9 klassy: Buchhalter: „Rządu ob) Ra An iego 
2 odd. Serwirog, "Kontroler Izby Skarb. Mińskiej, „Bykow- 
ski; Skarbni powiatów: „Bobrujskiego „Pesticz,, ; «Bielskiego 


Latour i Witebskiego "Hajko. a a "RZA 


Dig. K afito r nsoD mo rawoq Hxessig 


i 20 Kwietnia Córka Kontrolera' Państwa” Chitrowa, Pin- 
na Alesandra, -siostrzenica Naczelnika Głównego Morskie- 
go Sztabu J.C Mo Scr xcià Mienszikow, xiężbieżka Na- 
ętajija Gagarin i 'eórka, Ministra Spraw Wewnętrziych 
Błudowa, iparna Łydia, mianowane zasad Paritami hofio- 
rowemi N. CEsARZOWEJ Jejmośenń' ** i 

95 tegoż m. Zostający w wydziale Ober-prokurora 3 
‘Depart: Rządz. Senatu Rádcà Stanu” Michał Borszężów 
‘mianowany Fimefjstkteń Dworu CESARSKIEGO. 


Do Ministra Wojny. eE 
8, Kwietnia, Naczelnik: osad wojskowych=w. obóijach 
Chersońskićj d Ekaterynosławskiej: « Jen-porucza Kadłukow, 
mianowany PDowodzcą: żbornego korpusu jazdy; obok tego, 
zwierzchoictwu jego poddają się dywizye ódwodowe kor- 
pusów: piechoty: 5go i.(6g04:i1 odwodowe roty Sejm Gej 
dywizyj artyleryjskich, tudzież . 8 bataljoni wojerńno-róboczy. 
We względzie tych wojsk Jenerał Kabłukow zachowuje 


ry 
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władzę, jaka mu nadaną była nad osadami wspomnianemi. 
Podobnaż władza udzielona zostaje Dowodzcy 5go 'odwo- 
dowego korpusu osiedlonej jazdy xięciu Chiżkow, i odwo- 
dowe bataliony, oraz artyleryjskie odwodowe roty, które 
znajdować się będą na robocie w obrębie osad tego 
korpusu, zostawać mają pod jego, na ten czas, dowodztwem. 


— N. Cesarz Juć, 26 Kwietnia, raczył roskazać Se- 
natorom, Radcom Tajnym: xięciu Mieszczerskiemu zasia 
dać w im oddziale 5go Departamentu, a P. Borozdin w 
1m oddziale 3go Depart. Rządzącego Senatu. 

— N. Pan raczył zatwierdzić w dniu 22 Marca b. r. 
Ustawę o pensyach i jednorazowych wsparciach od Skar- 
bu dla urzędników lekarskich, weterynarzy i aptekarzy, 
tudzież dla ich wdów i sierot. 


Ukazy Rządzącego Senatu, 1 Departamentu. 1) 26 
Kwietnia. Z ogłoszeniem Ustawy o nowćm urządzeniu 
wydziału budownictwa cywilaego w Państwie, zatwierdzo= 
nej warunkowie przez N. Pawa w d. 29 Września 1852. 
Przez tę ustawę wydział budownictwa, czyli gmachów 
publicznych, odłączonym zostaje od Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych i wcielonym do Głównego zarządu dróg 
komunikacyj, który odtąd przybiera nazwanie Głównego 
zarządu dróg komunikacyj i gmachów publicznych. Część 
budownicza składać. będzie VI oddział tego zarządu. W y- 
działy projektów i planów, oraz kontroli wchodzą też do składu 
istnących już na podobne przedmioty oddziałów. Zniesio- 
ne również zostają expedycye budownictwa w Rządach 


gubernijalnych, a natomiast ustanawiają się po wszystkich | 


gubernijach Kommisye budownicze, złożone, pod prezyden- 
cyą Naczelnika gubernii, s trzech członków: assesora, 
architekta guberoijalnego i jego pomocnika. Nadlo zasia- 
dają w nich jeden lub dwaj oficerowie korpusu dróg ko- 
munikacyi. Ustawa niniejsza, której wykonanie nakazaućm 
~ już zostało od dnia 1 bież. m., ma być jeszcze w szcze- 
gółach swoich i zastosowaniu należycie wyjaśnioną przez 
porozumienie się między władzami krajowemi do których 
to należy, i, dopiero wtenczas, z wyrachowaniem kosztów 
i etatów, przedstawioną będzie N. Pau na ostateczne 
rożważenie i zatwierdzenie. — 2) tegoż dnia. Z, ogłosze- 
niem instrukcyi, danej wojenńemau gubernatorowi Kazań- 
skiemu we względzie obrębu władzy jego w. wydziale 
wojskowości. — 35) tegoż dnia. S powodu wątpliwości: 
czy należy, lub nie, od urzędników , którzy, wziąwszy 
pieniądze na kwaterę lub stół, w jednym urzędzie, 
przeszli potem do innej służby, odbierać takowe pie- 
niądze na powrot” Komitet Ministrów, zdaniem, któ- 
re N, Paw raczył zatwierdzić w d. 14 Marca b. 
T., na przedstawienie P. Ministra Skarbu, postanowił: wy- 
dawać urzędnikom, jak dotąd, pieniądze kwaterne z góry 
natercyał, a stołowe, też z góry, na miesiąc: nie uzyskując 
na powrot do skarbu przeborów, jakie mogą wyniknąć s 
przeniesienia na inne posady, z dymisyj, lub śmierci, urzę- 
dników. — 4) tegoż dnia. N. Cesarz Jmć, z uwagi na 
pożyteczność urządzonych przez xiężnę Annę Golicyn, w 
dobrach jej na południowem wybrzeżu Krymu, winnic, raczył 
zezwolić, iżby wszędzie, gdzie ona ustanowi przedaż wina 
s tych winnic, użyte były wiechy z napisem: CESARSKI 
handel win s południowego wybrzeża Krymu. — 5) 28 
tegoż m. Ż zaleceniem, iżby rewizya, butelkowanie i pie- 
czętowanie wódek zagranicznych w 29 Wielkorossyjskich 
gubernijach, odbywały się nie w bach Skarbowych, lecz 
po sklepach. — 6) 1 b. m. O nieuzyskiwaniu od wojsko- 


wych, rang nieoficerskich, pieniędzy za zaginione znaki 
orderu wojskowego, tudzież Š. Anny i medalów. (G. S.) 


— Zawczora w Sobotę, 6 b.m. przybył tu do Peters- 
burga s Travemünde, w przeciągu 89 godzin, statek pa- 
rowy Mikołaj 1, i przywiozł najpoźniejsze gazety Ham. 
burskie, dochodzące 1 Maja. Z nich wyczytujemy wiado- 
mość o zgonie Angielskiego Wiee-admirała Totham, który 
dowodził eskadrą, znajdującą się na ś$rodziemnćm morzu. 


— W ciągu niniejszej wiosny, następne, w liczbie in- 
nych, osoby wyjeżdżają za granicę: Rzeczywisty Radzca 
Tajny Sperański; Tajna Radczyni Frołow=Bagrejew; jene- 
rałowa Sumarokow; xiążę Piotr Sażtyykow, z małżonką i 
dziećmi; Radzea Tajny Andrzej Storch,z małżonką i cór- 
kami; małżonka Jenerał-adjutacta, Marya Adlerberg, z 
dziećmi; Rzecz. Radzca Stanu Franciszek Fabęcki; Senator 
Radzca Tajny xiążę Mieszczerski; Sekretacz Stanu, Radzca 
Tajny Michał Baługiański; Obywatelka Julija Rogoziń- 
ska, s córką Nataliją; Jenerałowa Katarzyna Makowiecka, 
ssynowicą swoją panną Olgą Hożyńską; małżonka Rzecz. 
Radzcy Stanu Karolina Łażęcka, z domu Smith; Poseł 
Brytańsko-Hanowerski , Jenerał-adjutant hrabia von Dern- 


berg i urzędnik tegoż poselstwa, porucznik Małorti. (G. P.) 


— Do Petersburga przybyli: 2 b. m. s Moskwy, Ku- z 
rator Białoruskiego naukowego wydziału R. R. St. Karta- 


szewski; z Nowgorodu, Jen.-por. Nabokow 1; z Rewla, 
Estlandzki Wice-gubernator Rzecz. R. St. Loewenstern; z 
Dorpatu, Rz..R. St. Kridener;—35 t. m. s Kurska, Jen.- 
adj. bar. Geismar;—6go, na statku parowym Mikołaj, 
z Lubeki, Rz. R. St. baron Sacken i kuryerowie Clay 
i Lehmann z Londynu. Wyjechali: Qgo, do Warszawy, 


Jen.-major Szeremetjew 1; do Saratowa, sprawujący óbow. 


tamecznego Cywilnego gubernatora R. R. St, Perewerziew; 
— 5 t m. do Warszawy, Ochmistrz Dworu xżę Jabło- 
nowski. (G.P.) 


iadomości zagraniczne, 


Londyn 3 Maja. W izbie niższej 50 z. m. lord Bur- 
dett oznajmił, iż szanowny towarzysz jego sir J. Hobhouse, 
znajdując się w położeniu niedozwałającćm mu pógodzić 
powinności zaciągnionych względem swoich wyborców :z 
obowiąskami należnemi dla rządu, poruczył mu donieść 
izbie o zrzeczeniu się delegacyi do parlamentu z West- 
minster i życzeniu ażeby s tego powodu nakazane tam zo- 
stały nowe wybory. Sir J. Key podał wniosek o zniesie- 
nie podatku od domów i okien. Wspomniawszy s tego 
powodu o wielkiej liczbie nadesłanych parlamentowi prośb 
przeciw temu podatkowi, które zdają się najlepiej dowo- 
dzić powszechnych chęci o jego zniesienie, sir J. Key 
starał się wykazać jego uciążliwość i rozmaite niedogod- 
ności. Podatek od domów wynosi ogółem do 1,035,741 
f. sterl.; samo miasto Londyn płaci przeszło połowę tej 
summy, cztery zaś hrabstwa wnoszą ogółem przeszło Ż: 
stąd się pokazuje, iż podatek ten ciąży nadewszystko na 
handlu i przemyśle. Wielkie jeszcze panują nadużycia 
względem domów niezamieszkałych, które od niego są 
wolne; podatek zaś od okien szkodliwym jest nawet sa- 
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memu zdrowiu publicznemu, gdy w większej części do- 
mów robią ich ile możności najmniej, i znaczną liczbę 
zrobionych zamurowują. Aldermann Wood wspierając ten 


REN i z e : 
wniosek czynił uwagę, iż na główniejszych ulicach prawie 


każdy piąty dóm stoi pustym, i radził ustanowienie po- 
datku od własności i dochodów, który szacuje na wartość 
3,000,000,000 f. sterl., a którego z4, wystarczyłaby na 
pokrycie wszystkich potrzeb krajowych. Lord Althorp, ze 
swojej strony dodał, iż jeśli izba trwa dotąd w postano- 
wieniu zmniejszenia podatku akcyzy, należy też razem przy- 
jąć i wniosek P. Key, co pociągnie za sobą konieczność 
zupełnego przekształcenia systematu podatkowego. Zdaniem 
jego niemasz nawet podobieństwa przyjęcia tych dwóch 
uchwał, bez ustanowienia zarazem podatku od własności. 
Po zgodzeniu się nawet na ten ostatni, nie można będzie 
zaprzestać na podatku małoznacznym, gdyż konieczna, aże- 
by najmniej przyniosł skarbowi 10—11 milijonów f. sterl., 
i, zawsze, w teraźniejszych okolicznościach wprowadzenie 
jego byłoby niedogodnćm. Jeśliby zresztą większość izby 
nie zgadzała się z jego zdaniem, lord Althorp gotów zrzec 
się obowiąsku. Pod koniec mowy swojej, minister ten 
wniosł jeszcze projekt ustawy, ażeby wszystkie domy miesz- 
czące sklepy kupieckie od połowy zwyczajnego podatku 
zostały uwolnione; i, na ostatek, wezwawszy izbę do od- 


wołania uchwały swojej względem akcyzy, odczytał pro- 


k jekt poprawy, w przedmiocie, iż zniesienie tego podat- 


ku, razem s poborami od domów i okien, nie może być 
wynagrodzonem bez nałożenia powszechnego podatku od 
dochodów i własności. Po wysłuchaniu jeszcze kilku in- 
nych mowców, za i przeciw, przystąpiono do głosów, i, 
wniosek P. Key odrzucony został większością 555 prze- 
ciw 157 głosom. Sir J. logilby uskarżał się na to, iż 
do tyla połączono w jedno zniesienie akcyzy s pytaniem 
względem podatku od drzwi i okien, i wniosł, ażeby wszyst- 
kie słowa poprawy lorda Althorp, tyczące się akcyzy, 
zostały wykreślonćmi; ale wniosek” jego odrzucono znowu, 
większością 285 przeciw 131 głosom, a poprawa lorda 
Althorp jednomyślnie została przyjętą. Na ostatek, sir Jn- 
gilby, czyniąc jeszcze jedno usiłowanie w celu utrzymania 
uchwalonego przed kilku dniami bilu o akcyzie, prosił o 
pozwolenie przedstawienia izbie projektu nowej ustawy, za 
którejby zasadę bil ów mógł służyć; lecz i to pozwolenie 
odmówionćm mu zostało większością 258 przeciw 76 gło- 
som, poczćm posiedzenie zostało zamkniętćm. 

— Times ogłasza list P. Hobhouse do wyborców swo- 
ich w Westminster, z okoliczności złożenia obowiąsku de- 
legowanego, tłumacząc się, iż czyni to nie mogąc głoso- 
wać za zniesieniem poboru od domów i okien; a gdy 


wniosek lorda Althorp przeciwnym jest jeszcze własnemu 


jego przekonaniu, stąd składa też zarazem i dotychczaso- 
we swe obowiąski w charakterze sekretarza stanu do spraw 
Irlandi. 
,— Na miejscu zmarłego lorda Gambier, admirałem 
floty mianowany został lord Nugent. 

— Gazeta Lizbońska z d. 12 Kwietnia ogłasza wyrok 
jeden don Miguela, z d. 5 t. m., którym użycza on po- 
wszechnego przebaczenia wszystkim więźniom, sądzonym 
w. trybunałach Lizbony i Oporto, prócz. obwinionych o 
zbrodnie przeciw wierze, obrazę majestatu lub fałszowa- 


nie monety. 


. Paryż 2 Maja izbie niższej 29. z. m., minister skar- 
a ojekt budżetu 1834 oświadczył, iż nie bę- 


dzie wymagać żadnych nowych poborów, i że dotychcza- 


sowe dochody pokryją zupełnie wszystkie wydatki które 
mniejsze są od wydatków 1833 ogółem o 112 milijonów, 
a o 160 milijonów od wydatków 1852. Na samym bud- 
Żecie wojny, chociaż armija nie będzie mogła zostać nie- 
zwłocznie rozbrojoną, oszczędzi się 90,043,000 fr. Ogó- 
łem wydatki roku przyszłego oceniono na 990,140,000 
fr.; dla pokrycia zaś tej summy zarówno potrzeba będzie 
oszczędzeń powprowadzanych w opłacie długu publicznego, 
jak i zwiększenia samychże podatków. Co się tycze pierw- ` 
szych, minister radzi zniesienie 20 milijonów procentu 
opłacanego od długu 55 który spłaconym został; co się 
zaś tycze podatków, radzi zwiększenie poborów od trun- 
ków, do tyla, ażeby ogółem przyniosły summę 20 milijo- 
nów. Nadto w 1834 pobory celne przyniosą 109 milijon. 
zamiast 107miu na które ocenionemi są w 1833. Po 
nim zabrał głos minister handlu i prac publicznych, dla 
rozwinięcia podanego przez się projektu prawa, którem 
żąda do 100 milijonów na dokończenie rozmaitych pom- 
ników w stolicy, tudzież na inne prace i roboty publiczne 
w prowincyach. 

— Wcezora, w dniu imienin swoich, Król Jmé przyj- 
mował w Tuileries powinszowania wszystkich ministrów, 
marszałków państwa i innych wielkich urzędników; o 4ej 
przedstawionem mu zostało ciało dyplomatyczne, w imie- 
niu którego miał doń mowę poseł rossyjski, hr. Pozzo 
di Borgo. 

— Podróż Królewska do departamentów odłożoną zo- 
stała do czasu nieograniczonego. 5 b. m. Król Jmć wyje- 
dzie na zwiedzenie kilku tylko departamentów. 

— 30 z. m. o tej s południa, hr. d'Appony, poseł 
Austryacki, złożył Królowi Jmci listy wierzytelne Cesarza 
swojego, i pismo dane przezeń w odpowiedzi na akt od- 
wołania marszałka Maison. Poczem, złożył podobnież Kró- 


lowi Jmci swoje listy wierzytelne P. Arthur Aston, w cha- 


rakterze ministra pełnomocnego Króla W. Brytanii przy 
dworze naszym. 

— W skutek raportu ministra handlu i osad, postano» 
wieniem Królewskiem z d. 50 z. m., zniesionem zostało 
piętnowanie i inne kary kaleczące dla niewolników w ko» 
lonijach. |. 

— Znaczne rozruchy miały 28 z. m. miejsce w gmi- 
nie Leves (Eure-el-Loire), poźniej zaś i w samej stolicy 
departamantu, Chartres. Przyczyną jego było mianowanie 
w pierwszem s tych miejsc nowego plebana, na miejsce 
dawniejszego, który s powodu przyjęcia odszczepionćj wiary 
xiędza Auzon. został oddalonym. Jenerał dowodzący kwa: 
terującómi tam wojskami, widząc w Leves przygotowania 
do oporu, któreby za sobą pociągnąć mogły znaczny roz- 
lew krwi, cofnął oddział, wojska. który tam zrazu wypra: 
wiono; lecz w chwili gdy już wchodził do Chartres, mu» 
siał znowu wrócić się z pośpiechem na pomec biskupstwu, 
które gromada parafijan rabować poczęła. Przy pomocy 
jednak oddziału gwardyi narodowej, porządek znowu przy- 
wróconym został. 

— W skutek rozruchów wybuchłych pomiędzy studen- 
tami uniwersytetu w Montpellier, kursa medycyny i ma- 
tematyki zostały tam zamknięte. PR 

— Piszą ze Strasburga, iż wszyscy emigranci polscy 
i niemieccy, którzy się tam znajdowali, opuścili już mia- 
sto, i udali się w wyznaczoną im drogę. 

— Według wiadomości z Aire, z d.. 21 Kwietnia, 
czterdziestu ze znajdujących się w tem mieście jeńców 
hollenderskich przed kilką dniami pokusiło się było o 
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ucieczkę, przebrawszy się za wyrobników, z siekierą i ryd- 
lem na plecach. Poznano ich atoli, i większą część schwy* 
. tano. : ; 

— Hrabia Giorgi Bertola, wysłany s Par ża s powodu 
ópinij swoich i zwiąsków z republikanami, do Bourges, 
otrzymał właśnie roskaz wyjechania zupełnie s Francyi, 
do Belgijów lab Anglii. 

—— Pomiędzy Havre i Bordeaux ustanowiono nową ko- 
munikacyą za pomocą statków parowych, które, na prze- 
jazd z jednego do drugiego s tych portów potrzebują 
48 godzin czasu. i 

— Podług ostatnich wiadomości z naszych osad w Se- 

negalu, pantije tam wielka niespokojność umysłów: gdy 
Mohammed-el-Fabit, na czele pokolenia Trazas, grozi zbu- 
rzeniem miasta St.-Louis, w celu zemszczenia się Śmierci 
xcia Moctow, rozstrzelanego przez francuzów 5 Stycznia 
bieżącego roku. 
* Wiedeń 1 Maja. Według wiadomości s Konstantyno- 
pola, 11 Kwietnia wrócił tam wieczorem kuryer wypra- 
wiony. z Kiutahia, z odpowiedzią Ibrahima-paszy na ostat: 
nie ze strony Porty Ottomańskiej przełożenia. Porta zga- 
dza się już na ustąpienie jego ojcu całej Syryt, Damaszku 
i Aleppo, i tylko Ibrahim-pasza żąda jeszcze przyłączenia 
do nich okręgu Adana, w Karamanii, obowiązując się w 
takim razie, ustąpić niezwłocznie z wojskiem z Anatolii. 
W skutek żądania takowego, 12 t. m. zbierała się wiel- 
ka rada, na której, jak słychać, nieodzownie postanowiono 
Adańy nie ustępować. Tegoż dnia miał być wyprawiony 
do Ibrahima-paszy tatarzyn, z wiadomością o tćm posta- 
nowieniu, któremu większej jeszcze doda wagi pismo admi- 
rała Roussin. Nadto, Porta zwróciła się jeszcze ku posło- 
wi Rossyjskiemu P. Butienjew, S prosbą, ażeby tak eskad- 
ra jak i lądowe wojska rossyjskie, nie zmieniały stanowisk 
jakie dziś zajmują do czasu otrzymania odpowiedzi ` Ibra- 
hima-paszy. z 

— Dostrzegacz Austryacki, pod d. 28 Kwietnia ogła- 
sza, iż podług nowszych wiadomości otrzymanych s tejże 
stolicy z d. 16 t.m., 14go sekretarz poselstwa francu- 
skiego, P. Varennes, nadspodziewanie z missfi swojej do 
Kiutahia powrócił. S przywiezionych przezeń nowina to tyl- 
‘ko jakoby s pewnoscią wiadomo, iż Ibrahim pasza rospo- 
czął już odwrót, a stąd spodziewają się iż cała Anatolija 
zostanie wkrótce z wojsk egyptskich oczyszczoną. Godna 
uwagi, iż w tychże dniach Porta ogłosiła nowy Sewdżigat, 
czyli spis doroczny nowomianowanych  wiełkorządzców, 
który zwykle rozdawanym ‘bywa niezwłocznie po świętach 
Bajramu, lecz s którym się w tym roku, dla zbiegu roz- 
maitych okoliczności, wstrzymano. Owoż, w spisie tym; 
Mehemet-Ali utwierdzony' na nowo zostaje w charakterze 
Wice:Króla Egyptu, s przyłączeniem do jego namiestnictwa 
eałej Syryi, Damaszku, Aleppo i wyspy Kandyi; syn zaś 
jego Ibrahim pasza namiestnikiem Egyptu i sandżaku Dżed- 
dy, równie jako i w godności wielkorządcy Mekki. S$ tego 
wnoszą iż układy z Wice-Królem muszą już być skor 
ezone. BE (J*S-P. G. P.) 


W gazecie politycznej Monachijskiej zdajduje się na- 


siępny artykuł: «Gdyby dotąd można było wątpić, że zwo- 
lennicy partyi rewolucyjnej w południowych Niemczech, 
czyli, jak oni sami siebie nazywają, liberaliści niemieccy, 
byli narzędziem propagandy Francuskiej, tedy ostatnie wy- 
padki Frankfurckie najjaśniej o tem przekonywają. Propa- 
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ganda ta, która była” przyczyną  rewolucyi w Belgijach; 
która podusczyła Polaków ' do nierozmyślnego powstania, 
zatrwożyła Włochy i wciągnęła Portugaliją w: wojnę z cu- 
dzoziemską cliałastrą, pomimo tylu doświadczeń które wy- 
kryły jej słabość, nie zawściąga swych “działań.  Czując 
się nie dosyć silną we Franeyi, gdzie już zaczynają się 
mudzić: nieskończoną trwogą, powtórnie wróciła za gra- 
nicę; w nadziei, że tam powiedzie się jej wzniecić rozru: 
chy. Przedtem Paryż służył takim kuszeniom się za przy- 
kład i otrzymane w nim korzyści miały w zagranicznych 
sprzymierzeńcach obudzać męstwo i ochotę do podobnych 
przedsięwzięć; teraz, propaganda francuska działa na od- 
wrót: nieeąc bunty w Niemczech południowych stara się 
wzmocnić męstwo i ochotę swoich zwolenników we Fran: 
cyi, podupadłych w potędze i liczbie. Bezwątpienia, gdy- 
by się udało, proces  rospoczęty “przeciwko wydawcy 
Dziennika Za Tribune, podałby żądany powod do' zamie- 
szek w Paryżu i wówczas buntownicy z obu brzegów 
krwawego Renu wyciągnęliby ku sobie dłonie. Partya li- 
beralistów we Francyi, nie mając dosyć cierpliwości aby 
czekać, póki tak zwana prawna jej oppozycya "stopniowo 
zrujnuje Rząd lipcowy, korzystałaby zapewne s tej okolicz- 
ności i podżegłaby w Paryżu nowe powstanie, podobne 
do lipcowego. Rząd pojmując niebespieczeństwo swego 
położenia, przedsiębierze wszelkie jakie mieć może środki - 
ochrony i już postawił nieprzełomne tamy działaniom re-- 
publikanów. Wszyscy też francuzi, których interes połą- 
czony jest s pokojem powszechnym, prawie jawnie okazu- 
ją wstręt od zamieszek. Dla obudzenia: tedy męstwa w 
rewolucyonistech Francuskich, czujących siłę przeciwnej 
strony i przeto nie odważających się działać, kuszono się 
o poruszenie Niemców, aby przez to ożywić zwolenników 
rewolucyi w Paryżu i obalić istnący w Niemczech porzą- 
dek. Stanowczo można powiedzieć, Że pomysł o tak ob- 
mierzłem i nierozsądnóm przedsięwzięciu nie urodził się 
w głowie żadnego Niemca. Tylko Francuz, który nic wię- 
cej oprócz Francyi nie zna i któremu kraje niemieckie, 
pomimo tego że są przedmiotem jego chciwości, tak ma- 
ło są znane jakby jakaś nowo odkryta część świata, mógł 
wyobrazić, że we Frankfurcie można wzniecić taką rewo- 
lucyą, która będzie miała wpływ na większą część Nie- 
miec. Zupełna tylko nieznajomość okoliczności mogła dać 
pochop: do tej fałszywej myśli, że miasto, w którćm się 
zgromadza Sejm Niemiecki, dla tego samego już powinno 
być punktem takim, iż po jego opanowaniu, "można zeń 
mieć taki wpływ na całe Niemcy jak s Paryża na Fran- 
cyą: I mnóstwo jeszcze innych okoliczności dowodzi, że 
spisek: na zbuntowanie Frankfurtu sklecony był w Paryżu. 
Oddawna już i wielkrotnie namienialiśmy, że libera- 
lisci w Niemczech działają z poduszczenia niektórych osób 
będących we Francyi i po większej części są ich narzę 
dziem. Uwaga dzienników Francuskich w roku przeszłym, 
że wolność druku w Niemczech jest politycznóm dziełem 
Francyi, ponieważ służy za środek do wzmocnienia wpły= 
wu liberalistów francuskich na Niemcy; — zdania gazet 
francuskich wszelkich stronnictw s powodu wydania usta- 
wy sejmowej 28 Lipca przeszłego roku; — Przebieglość 
napoleonowska do której się uciekł w Sierpniu przeszło- 
rocznym jeden z dyplomatów postarzałych za rządów Ce- 
sarskich, objaśniając udzielone przez tę ustawę drobnym 
xiążętom panującym prawo zawierania traktatów, i namienia- 
jąc że Francya powtórnie gotowa przyjąć gebie obo- 
wiązek opiekunki; nakoniec, w ostatnich cza ach, niedo- 
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rzeczne brednie liberalistów francuskich względem rospusz- 
czenia w Stutgardzie i Kasselu reprezentantów, — dosta- 
tecznie przekonywają: z jaką usilnością rewolucyoniści fran- 
cuscy starają się być w bespośrednich stosunkach ze swo- 
imi zwolennikami w Niemczech, i do jakiego stopnia w 
tem doszli. Godna uwagi, że jeden z hersztów rewolucyi, 
poźniej przez nię obrażony, wyraz żyjący szału dwóch 
części świata, przepowiadał, 50 Marca, w izbie niższej 


francuskiej, że «wkrótce i Niemcy, wygnani za występki | 


polityczne, będą prosili o przytułek we Francyi.» — W 
Strasburgu jeszcze w połowie przeszłego miesiąca chodziła 
wieść o zamieszkach, mających się objawić w okolicach 
Frankfurta i w innych prowincyach sąsiednich; a w. Bru- 
xelli i teraz mówią, podług najświeższych wiadomości, o 
poruszeniach republikańskich, które mają nastąpić spół- 
cześnie s powstaniem w Paryżu. I dotąd starają się wznie- 
cić w innych- prowincyach Niemieckich - takież jak we 
Frankfurcie rozruchy. Skoro to się stało we Frankfurcie, 
natychmiast rospuszczono nad Menem wieść fałszywą, że 
w Paryżu rewolucya udała się, ato, aby wzmocnić męst- 
wo wichrzycieli niemieckich i pobudzić ich do nowych 
przedsięwzięć. W Giessen ze strachem oczekiwano roz- 
ruchów, które wszelako ograniczyły się obmierzłćm 
morderstwem kilku urzędników policyjnych. Ucieczka emi- 
_grantow polskich s francuskich depo, wkroczenie ich z 
orężem do Szwajcaryi, podało powod liberalnym dzienni- 
kom francuskim do rozmaitych uwag, w których szcze- 
gólniej wychwalane są środki użyte przez jednego z de- 
putowanych francuskich, w zamiarze dowiedzenia się o 
planie tej tajemnej ucieczki. Niemcy, którzy przed kilką 
jeszcze laty namieniali, że większa część stronnictw libe- 
ralistów działa pod przewodnictwem rewolucyonistów fran- 
euskich— sądzili nader sprawiedliwie. Nawet odezwy libe- 
ralistów niemieckich, na zgromadzeniach reprezentantów 


|. niemieckich, przeciwko Ustawie sejmowej 28 Czerwca p. 


r., w których oni mie zwracali najmniejszej uwagi na pożytek 
ojczyzny, miały jedynie na celu oddanie na nowo fraucuzom 
większej części prowincyj, które składały związek Reński i 
podniecanie w narodzie nienawiści i niedowierzania ku 
związkowi z państwami niemieckiemi, ażeby tym sposo- 
bem członków związku niemieckiego powtórnie zrobić 
wassalami francuskimi, jak już raz byli pod jarzmem sa- 
mowładnego zdobywcy. Kto zna Niemcy iich stosunki, ten 
się nie będzie lękał następstw tych starań; ale pomimowolne 
uczucie smutku ogarnia duszę, kiedy pomyślimy, iż pokole- 
nie wzrastające, któreby powinno było być radością i nadzieją 
ojczyzny, zupełnie jest przez obłudników zwrócone z dobrej 
drogi i nawet zdolne do najszkaradniejszych występków, 
jak o tém przekonały ostatnie wypadki frankfurtskie. Tym 
sposobem pobłażania ludziom którzy na zło użyli swego wy- 
sokiego powołania — krzewienia prawdziwej oświaty, było 
przyczyną zgubnych urojeń w lekkomyślnej. młodzieży; 
młodzi ludzie wzgardzili wszystkiemi prawami; i zabójstwo i 
zdradę ojczyzny zaczęli poczytywać nie za okropne zbrod- 
nie, lecz za największe czyny. Nie uczęstnicy zamieszek, 
ale ci co je osnuli, powiada jeden znakomity pisarz, war- 
ci są ciężkiej kary. Dopóki trucizna umysłowa, rozlewana 
w xiążkach i fałszywej nauce, nie będzie uważaną za naj- 
większą zbrodnię, póty nie można oczekiwać gruntownej 
naprawy teraźniejszego stanu. Ci, którzy będą spokojnemi 
świadkami krzewienia się tego jadu, staną się według 
wszelkiej sprawiedliwości pierwszemi jego ofiarami. Nie 


byłoby nadziei w przyszłości, gdyby dla zapobieżenia te- 


mu złemu nie odważono się przedsięwziąść środków su- 
rowych i dzielnych. Ale bespieczeństwo i obrona, do któ- 
rych część większa spokojnych obywateli ma prawo, ko- 
niecznie wymagają wynalezienia środków wykorzenienia tej 
plagi okropnej i przerwania nazawsze nici związujących je 
s Francyą. Dla tego mniemamy, że śledztwo rospoczęte 
przez zwierzchność Frankfurtską jest niedostateczne, i ma. 
my nadzieję, że w ciągu tego śledztwa odkryje się ko- 
nieczna potrzeba spólnego w tym przedmiocie działania 
wszystkich rządów zwiąsku Niemieckiego. (Pszcz, Półn. ) 


= 
WIADOMOŚCI ROZMAITE. 


“~ — W liczbie mocarstw, które teraźniejszćmi czasy wzbro- 
niły polakom wstępu do krajów swoich, s powodu złej 
opinij jaką sobie z postępowania swojego zrobili, Król 
Szwedzki, postanowieniem z d. 24 z. m. zabronił podob- 
nież wstępu do państw swoich emigrantom polskim, któ- 
rzyby nie byli opatrzeni w pasporta, poświadczone przez 
poselstwa rossyjskie. 

— Według wiadomości otrzymanych przez agenta kon- 
sularnego w Brindes, korwetta austryacka wracająca z 
Konstantynopolu s posłem austryackim przy Porcie Otto- 
mańskiej, baronem Ottenfels, rozbiła się 9 z. m. na brze- 
gach Torre di Rinaldo, o 20 mil od miasta Brindes; sam 
baron ze 125 ludźmi osady okrętowej zostali uratowani.— 
Według nowin z Triestu, baron Ottenfels przybył do tego 
miasta 26 t. m. na fregacie rossyjskiej cżna Łowicka, 

— Sławny sztycharz Rafael Morghen, umarł 8 z. m. 
we Florencyi. 

— Hrabia Rossi, mipister Sardyński przy dworze Hol- 
lenderskim, przybył do Antwerpii 28 z. m. w towarzyst- 
wie małżonki swojej, znanej śpiewaczki, niegdyś panny 
Sontag. i 

— Król Angielski wydał roskazy, iżby dla jego zam- 
ków i dworu nic nie przedawano w święta i niedziele. 

— Pani Eliza Filipos icz, emigrantka polska, przybyła 
temi czasy do Paryża, daje tam koncerta na skrzypcach. 
Dzienniki paryskie twierdzą, że jest niepospolicie biegłą w 
swej sztuce. 

— Znany pisarz Zschokke wydał nowych ośm powieś- 
ci pod tytułem /Vowe wieczory w Aarau; do nich przy- 
łączone są pamiętniki autora, pisane przez niego samego. 

— Jedna z Gazet wychodzących w Nowym-Yorku, daje 
następującą wiadomość o okropnym przypadku, zdarzonym 
w południowo - amerykańskiej rzeczypospolitej . Equador: 
«podczas odbywającego się uroczystego nabożeństwa w 
kościele parafialnym pod Facunga, od wypadłego s ka- 
dzielnicy Żarzewia, wszczął się nagle pożar w samej świą- 
tyni: ciąg wzruszonego ogniem powietrza zatrzasnął silnie 
drzwi kościelne, które. nieszczęściem nadzwyczaj były 
mocne, i, gdy nikt wśród powszechnego zamieszania i ciżby 
drzwi wyprzeć nie mógł, całe zgromadzenie zginęło w pło- 
mieniach, prócz jednego tylko Plebana, któremu udało się 
przez okno wyskoczyć. Liczba nieszczęśliwych, którzy w 
tym przypadku zginęli w najokropniejszych mękach, - wy- 
nosi przeszło 500 osób, prócz małych dzieci.» 

— Policya Paryska wyśledziła temi dniami sprawców 
morderstwa jednego, popełnionego jeszcze w 1821 roku, 
o których dotąd nic pewnego nie wiedziano. Bogata jedna 
wdowa, mająca gotowego kapitału na procentach do 
200,000 fr., jednego ranku została z domu swojego, na 
ulicy Laharpe, wywołaną przez nieznajomą osobę, wtedy 
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